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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe życie codzienne, Żydzi, dzielnica żydowska

 
Domy w dzielnicy żydowskiej
[Czy domy w dzielnicy żydowskiej były pomalowane na jakieś kolory?] Po prostu
takim o,  jak  się  mówi,  tą  zaprawą taką,  tym cementem czy  czymś tam to  było
olepione takie. No po prostu takie prowizorki to wszystko było. Mieli te balkoniki na
piętrze, ale to takie wszystko drewniane lepianki, jak ja mówię, były te domy. Nie
wiem,  marnota  straszna,  straszna  marnota.  Nie,  to  nie  było  drzewo!  To  było
otynkowane, bo przecież co miały drewniane stać chałupy, bo to pożar i w ogóle, nie,
nie,  to było otynkowane z nadworu, ale te tynki  obleciały,  wie pan jak to różnie,
zaniedbane takie, brudne, no paskudne prawdę mówiąc. Smród, brud i ubóstwo, jak
ja mówię. No i pluskwy, i różne insekty, w ogóle to tam było okropne, okropne to było.
Jak to się zlikwidowało to też panu nie powiem, później to wszystko spalili chyba, bo
co to zrobić jak ich stamtąd zabrali tych Żydów, to widocznie to wszystko zniszczyli
bo co, bo później pusty plac był.
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